
 

 
Nasz znak: SIAKat-0133-2011                Katowice 2011-05-10 

 

Sz. P. 
Ewa Kopacz 
Minister Zdrowia 

Szanowna Pani Minister 
 

Z wielkim zaskoczeniem przeczytałem informację Podsekretarza Stanu Adam Fronczak skierowaną 
do Naczelnej Izby Lekarskiej w sprawie wypisywania recept lekarskich w zakresie konieczności 
słownego określenia ilości środka odurzającego lub substancji psychotropowej (w załączeniu). 

 
Po latach problemów ze słownym wypisywaniem ilości w/w środków i prowadzeniu dyskusji i 

ustaleń pomiędzy izbami aptekarskimi a Inspekcją Farmaceutyczną i Narodowym Funduszem Zdrowia 
udało się wypracować akceptowalny i zdroworozsądkowy sposób interpretacji tego zapisu, w 
szczególności po to, by lekarze potrafili bezproblemowo wypisać recepty, które by były 
bezproblemowo realizowana w aptece bez konieczności zawracania pacjentów do ich poprawy. 

 
Wchodzące na rynek nowe postacie leków utrudniły możliwość dosłownej realizacji zapisu 

rozporządzenia, na co już zwracałem uwagę Ministerstwu wskazując na konieczność nowelizacji 
rozporządzenia w sprawie środków odurzających, substancji psychotropowych, prekursorów kategorii 
1 i preparatów zawierających te środki lub substancje i wprowadzenia następującej modyfikacji do 
§ 6. 1. o treści: Recepta wystawiona na preparaty zawierające środki odurzające lub substancje 
psychotropowe zawiera oprócz danych określonych w przepisach wydanych na podstawie ustawy z 
dnia 5 grudnia 1996 r. o zawodach lekarza i lekarza dentysty również ilość środka odurzającego lub 
substancji psychotropowej ewentualnie jednostek dawkowania i ich dawkę wyrażoną dodatkowo 
słownie. 

 
Załączając także korespondencję w tym zakresie proponuję, by nie wprowadzać zamieszania i nie 

niszczyć ciężko wypracowanych i ustalonych zasad wypisywania i realizacji recept, co doprowadzi 
tylko do dużych utrudnień w ich realizacji i zmuszanie pacjentów do ponownego udawania się do 
lekarza w celu ich poprawiania. 

 
Proszę o pilne potwierdzenie, czy Ministerstwo Zdrowia akceptuje dotychczas wypracowany i 

akceptowany sposób wypisywania recept w zakresie słownego określania ilości środka 
odurzającego lub substancji psychotropowych poprzez podawanie ilości jednostek dawkowania i 
dawki a nie tylko ilości substancji czynnej, jak wskazują załączone pisma Inspekcji 
farmaceutycznej i Prezesa NFZ. 

 Przy braku akceptacji dotychczas akceptowalnego sposobu wypisywania i realizacji recept 
w tym zakresie, będziemy musieli powiadomić wszystkie apteki o tej zmianie stanowiska i 
konieczności odmawiania realizacji tak wypisywanych recept w obawie przed restrykcjami 
finansowymi NFZ. 
 

Z uszanowaniem 
 
dr farm. Stanisław Piechula 
Prezes Rady ŚIA 
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Sz.P. 
dr n. farm. Izabela MAJEWSKA 
Śląski Wojewódzki Inspektor Farmaceutyczny 
 
ul. Raciborska 15, 40-074 KATOWICE 
tel. 32 - 208 74 68, 208 74 70 
fax. 32 - 208 74 69 

 
 
 

Szanowna Pani Doktor 
 

Zwracam się z prośbą o pomoc we właściwym zinterpretowaniu przepisów. 
W Rozporządzeniu Ministra Zdrowia z dnia 13 stycznia 2003 r. (DU-2003-037-0323) w sprawie 

warunków przechowywania przez apteki środków odurzających, substancji psychotropowych i 
prekursorów grupy I-R oraz warunków przechowywania i wydawania z aptek preparatów 
zawierających te środki lub substancje, mi. zapisano : 
 

§ 6. 
1. Recepta wystawiona na preparaty zawierające środki odurzające lub substancje psychotropowe zawiera 

oprócz danych określonych w przepisach wydanych na podstawie ustaw, o których mowa w § 5, 
również ilość środka odurzającego lub substancji psychotropowej wyrażoną dodatkowo 
słownie. 

 
 
 Czy możemy uznać za prawidłowe wypełnienie tegoż zapisu przez lekarza wystawiającego receptę, 
gdy wpisze słownie ilość danego środka, wpisując ilość jednostek dawkowania lub sztuk danego 
preparatu, np.: „dwadzieścia tabletek”, „pięć plastrów”, itd.. 
 
 Pozwolę sobie dodać, że wielu lekarzy stale stosuje taki sposób wypisywania recept, co nawet jest 
uzasadnione i związane z trudnościami w obliczaniu sumarycznej ilości substancji aktywnej, np. przy 
systemach transdermalnych Durogesic, które nawet w rejestracji nie posiadają wymienionej sumarycznej 
ilości substancji czynnej. 
 
 
 
 

Z uszanowaniem 
 
 
dr n. farm. Stanisław Piechula 
Prezes ORA w Katowicach 
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Pan       
dr n. farm. Stanisław Piechula   
Prezes Okręgowej Rady Aptekarskiej  
w Katowicach      

 
 
 
 
 W odpowiedzi na zapytanie z dnia 23 listopada 2004 r., Śląski Wojewódzki Inspektor 

Farmaceutyczny w Katowicach uprzejmie informuje, że zapis § 6 rozporządzenia Ministra 

Zdrowia z dnia 13 stycznia 2003 r. (Dz. U. Nr 37, poz. 323) w sprawie warunków 

przechowywania przez apteki środków odurzających, substancji psychotropowych 

i prekursorów grupy I-R oraz warunków przechowywania i wydawania z aptek preparatów 

zawierających te środki lub substancje mówi o ilości środka odurzającego lub substancji 

psychotropowej wyrażonej dodatkowo słownie, nie ma więc wymogu przeliczania ilości 

substancji czynnej. W wielu przypadkach wypisujący receptę nie ma możliwości zapisania 

słownego ilości substancji aktywnej, ponieważ nie uwzględniono jej nawet w rejestracji np. 

Durogesic plastry transdermalne. 

Wystarczającym jest, jeżeli lekarz zapisując np.  

Relanium 5 mg - 20 tabl. - słownie zapisze dwadzieścia tabletek po pięć miligramów, 

Durogesic 50 mcg/h - 10 plastrów – słownie dziesięć plastrów po pięćdziesiąt mikrogramów 

na godzinę. 

 
 
 
wz. Śląskiego Wojewódzkiego 
Inspektora Farmaceutycznego 
mgr farm. Zofia Gardecka 
Zastępca Śląskiego Wojewódzkiego 
Inspektora Farmaceutycznego 
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